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ORGA'i KOMiT. ZAKUDOWEGO POLSKIfJ ZJED~OCZONEJ PARTII ROBOTNICZEJ, ZARZĄDU 
Z)tP.-Ił.AOY Z \ IH.\OO .vdr I O (f\llie fi I.A t\I:. -\O')W ~IETALOWYCH ł ,o. Gen Waltera-Radom 

Ro k III Sobo 8, 31 grudnia 19')5 r. J\r 9 (91) 

KAZIMTER 7 JACKOWSKl - Dutek/OT Naczelny 

Za ład Metalowe w planie S-letnim 
Caly naród polski z klasą ro botniczq na czele zakcńczyl zwy 

cięsko realizację pl.aonów produkc:yjnych roku 1955. 

c~ naszego zakładu w okresie 
planu 6-letniego. Był to okres 
w którym wyrosła nam ofiarna 
bojowa, świadoma swych celów 
załoga - robotnicy i robotnice, 
technicy i inżynierowie, oraz 
pracownicy admiQistracyjni, któ 
rzy w codziennym trudzie wy
konywali sWe zadania. W ciągu 
tych 6 lat '-"'Yrosły nam nowe 
wysoko wykwalifikowane kad.-y 
zdolne do kierowania ;pracą na 
każdym odcinku. 1 to jest jedno 
z naszych najważniejszych osiąg 
nięć w tym okresie. 

Dokonajmy więc na progu Nowego Roku, pieTwszego roku 
planu 5-letnle{l9, krótkiego cho .:iażby podsumou:.a.nia osiągnięć 
załogi naszego zakładu. w tym wielkim dziele budowy nowego 
życia. 

------------------------------------~ 
Zacznijmy od cyfr. A vi..ęc 

p rodukcji towarowej za 
rok 1955 lNykonaliśmy 17 listo
P da, plan produkcji globalnej 

25 listopada, plan produkcji 
r-owej planu 6-letniego - 7 

zaś plan produkcji glo 
6-letniego dużo 

--_.u .... ~J. bo 24 września. 
mówią suche cyfry. Ale 

rzeC'.lą, że za przy to
cyframi kryje się 01-

trud załogi naszego za
twó;:(.'za i ofiarna praca 
inżynierów, techników, 

kierowniczego ko-

okres uruchumienia no
asortymentów szczegó1rLe 
cznił. si~ w latach 1954 -

okresie 6- latki zakład nasz 
_ ·. n<,t,,} bardzo poważnie rozbudo 

i unowocześniony. Z insta 
cały szereg .n'Jwoczes

i urządzeń, któ 
wydajność pracy i 

len,,,,,,,I .. jakość produkcji. 
z tymi przemianami 

się ruch racjonalizator 
l))równania warto przy 

cyfry, w roku 1950 
"/!.:!O"7nr>n zaledwie 178 pro

natomiast w roku 1955 
złożonych projektów wy 

639 z czeg:> w produkcj i 
. 000000IOs:nu""., 947. 

d2.wignią w wykony 
planów produkcyjnych, 

wal<,p' o nhniżkę kosmów 
był masowy rozwój 

współzawodnictwa. Wa;
tu także 'podkreślić, że w ro-
1950 we współzawodnictwie 

zmieniło się od tego czasu mo
że p .s,użyć tu fakt, że obecnie we 
współzawodnictwie bierze udz: ał 
94% załogi, pr - cując różnymi 
formami i metodami. Zniknęła 
deklaratywność. Podejmowane 
zobowiązania są zawsze bardzo 
konkretne i wykonywane przed 
terminem. Przynosi to zakłado
wi niewątpliwe korzyści. 

Jest rzeczą oczywistą, że w o
kresie 6-latk; nastąpił w zakła
dzie z sadniczy przełom w pra
cy całej załogi i kierownctwa. 
Polepszenie metod pracy 
uwidoczniło się przede wszy
stkim w ~Iąganych przez za
kład - w poszczególnych latach 
- w.skaźnikach ekonomicznych. 
Lata do roku 1953 włącznie by
ły okresem, który przynosił nam 
same poważne straty ek;momi
czne. Produkowaliśmy przede 
wszystkim bardzo drogo, a pe>
za tym panowała u nas niepo
dzeln'e 7asada "wykonać plan 
za wszelką cenę". 
D~piero rok 1954 przynosi 

nam pierw~zą nieznaczną obn!ż
kę kosztów własnych produkcji. 
Włączenie całej załogi do wal

ki o oszczędność, poprawę ja-
kości produkcji, włączenie 
jej do walki o obn'żkę 
kosztów włamycn - przyniosło 
zakładowi ." roku 1955 pJważ
ny sukces. WykonaliSmy z nad
,vyżką pla:1 obniżki kosztów 
własnych produkcji i daliśmy 
państwu ponadplanową akumu
lację, dzięki czemu załoga wy
pracowała fundusz zak1ad:>wy. 

W takim oto krótkim rzuc:e 
możnaby scharakteryzować pi'a 

Podsumowując w dniu !Nowe
go Roku naszą pra cę w OKresu:! 
tych 6-clu wielkich i zwycięs
kich lat należałoby stwierdzić. 
że postawione przed nami 'przez 
Partię i Rząd zadanie - wykona 
liśmy, chociaż w pracy tej nie 
ustrzegliśmy się od wielu poważ 
nych błędów, o których będzie
my mówili oddzielnie. Dziś może 
my stwierdzić, że pods~awą na
szych osiągniGć była właściwa 
praca masowo-polityczna wśród 
zalogi. Oddziałowe Organizacje 
Partyjne, Rady Oddziałowe i od 
działowe Kcła ZMP kierowane 
umiejętnie przez KZ PZPR po
trafiły z wsze w porę zmobili
zować załOgę do wykonania sto
jących przed nią zadań. 

Drugim ważnym czynnikiem 
była kolektywność. Kolektywna 
pr- ca całego zespołu kierowni
czego, ora~ kolektywna p raca 
na wszystkich wydziałach pro
dukcyjnych i odcinkach pracy 
pozwoliły zawsze wybrać słusz
ną drogę postępowania. 

Te dwa zasadnicze czynniki 
zadecydowały o naszych osiąg
nięciach. 

Niech więc w nowym, wiel
kim i pięknym pl~nie 5-letnim 
będą one rękojmią walki na dro 
dze ku lepszej przyszłości . 

~MIM!\M4~M~ 

D,."a:" robotnic", 'rechtt;c." 
3n% lJ tt ie"oHlie, "PrDcoHln;c., .,,".,slowi! 

Z okazji l\owego Roku ż lCZ-tJmtJ Wam 
z całego serca wszelhiej pomtJślności, oraz 
dużo szczęścia osobistego. 

brała w nim znikomy u
DOwe metody pracy były 
nowym, nieznanym, zaś 
współzawodnictwo noo ło S _ 1II" .. ~11_. crysto formalny. de- ł 

ZtJcz-tJmS J f'am taliże, abtJście pierwsztJ 
rok P:anu S-letniego ' wtJkonali z honorem, 
tak jak z honorem i pełntJm poświęceniem 
wtJkonaliście piękne i ogromne zadania 6-latki. 

Komitet ::ZQIl'Q~olU., P::ZPR. 
RoaQ :z QIl'OaOłVO. :Z::Z. ::ZMP. 

D.,N!"cjo ::Z,,"'oa .. 
""',~~M>4I_"""~~~ .... ~,,", _ ... ""r",., .. __ O tym jak wiele ~ 

HO opel p OHIl;ew;czo 

W nowym r oku 
maszyna do szycia 
będzie ta ńsza 
Zobowiązanie tow. Pankiewl· 

cza, które zamieściliśmy w po
przednim numerze nie pozostało 
bez echa. Odpowiedział na we 
m. in. ob. JERZY BEDNAR~ 
CZYK, który mając na uwadze 
-dalsze potanienie produkcji ma
szyny. do szycia postanowił ob
niżyć normę czasową o 0,5 go
dziny na 100 sztuk. Zobowiąza
nie to Jerzy Bednarczyk wpro
wadzi w czyn od dnia 1 stycz..
nia 1956 r. 

Ponadto Bednarczyk do podej 
mowania podobnych zobowią
zań wzywa całą załogę naszych 
zakładów. 

Śladem 
młodzieżowców z TP-G 

Swego czasu powstała na wy. 
dziale TP-6 młodzieżowa bryga
da sportowo-produkcyjna. Dziś 
możemy już zawiadomić, że po
dobną brygadę utworzyli mlo'! 
dzieżowcy wydziału TP-2. Pier,. 
wszym zobow:ązaniem tej bryglł 
dy było zwiększenie wydajności 
pracy o 5 proc. w stosunkJu do 
m-ca listop da, oraz zaoszczę
dzenie do końca roku 50 m. 'pa
pieru ściernego. 

Nowoutworzonej brygadz; e ży 
czymy w planie 5-letnim nowycb 
sukcesów. 

Brygada Pstrąga 

zaoszczędzi w ciągu roku 
250 tysięcy złotych 

Z okazji wymiany legitymacjf 
partyjnych załoga naszego zco
kładu masowo p ::dejmuje różnI:! 
go rodzaju zobowiązania. Tak 
np. brygada tow. PSTRĄGA 
z wydzi lu Narzędziowni PO~l.n
nowiła obniżyć czas na każdym 
kom.plecie rozw:ertaków nasta 11 
n,ych o 2,6 godziny. 

Zobowiązanie to da w skali ro 
cznej około 250 tys. zł. oszczęd
ności.. 

Jest to jedno z wielu cennych 
zobowiąz<.ń, które zostały podję 
te przez cz}onków partii i bez
partyjnych. 

PISZĄ: 

• 
KAZIMIERZ JACKOWSKI 

• 
MARIAN KROL 

• 
BOGDAL.'l KALETA 

• 
SEWERYN BANASIK 

• 
JERZY DROZDOWSKI 

• 
AJ -TONI GOMOŁKA 

• 
PONADTO W !NUMERZE: 
Humor, kresówki. to i owo i inne 
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• 
lródla naszych zwycięstw 

Cala nasza partia, a wraz z 
nią cały naród polski, zamyka 
kolejny, zwycięski etap, na dro
dze do zbudowania socjalizmu w 
naszej ojczyźnie. Okres planu 
G-letniego, ::harakterJzujący SlQ 
wytężoną pr'lcą Ca~eg') narodu, 
pod przewodem naszej partii, -
mamy już poza sobą. 
Ofiarny, pełen poświęcenia, 
patriotyczny wysiłek milionów 
ludzi pracy naszego kraju, nie 
poszedł na marne. 

Oblicze gospodarcze, naszego 
kraju, dzięki mądrej i przewidu· 
jącej polityce naszej partii kie
rującej się ideą marksizmtI, leni 
n!zmu~ uległo gruntownej zmia_ 
me. NIe mamy już smutnej spu
ścizny rządów kapitalistycznych, 
tzw. Polski "BU. W chwili obcr:
nej cały nasz kraj, stanowi je
den silny organizm gospodarczy, 
będący mocnym ogniwem w po 
tężnym obozie pokoju i socjaliz
mu_ 

W ciągu minionych 6 lat, za
kład nasz przeszedł poważną dra 
gę w swym rozwoju, dzięki któ
rej, stał się jednym z kluczo
wych z~kładów naszego przemy 
sIu, Przez G lat załoga nasza 
pod kierownictwem KZ. i całej 
·P.O.P_ zwycięsko wykonywała 
swoje plany we wszystkich 
wskaźnikach techniczno - fi
nansowych , realizując wytycz
ne partii i rządu. W codziennym 
trudzie rosła i krzepła nasza or 
ganizacja partyjna. wchłaniają
ca w swoje szeregi przodują
cych ludzi naszego zakładu 
spośród robotników, pracowni
ków technicznych i administra
cyjnych. Poważny napływ bez_ 
partyjnych ~udzi do partii, tłu-

. maczy się między innymi i tym, 
że organizacja partyjna w na
szym zakladzie, potrafiła swoją 
mądrą politykę, zbudować sobie 
autorytet wśród bezpartyjnych. 
W ciągu minionych 6 lat, nie by 
lo w naszym zakładzie żadnego 
poważniejszego zagadnienia, któ 
rym organizacja partyjna nie 
kierowałaby i nie moblilizowala 
aktywności naszej załogi wokół 
tego zagadnienia. Osobisty przy 
kład wielu naszych towarzyszy, 
którzy szli na naj trudniejsze od 
cinki pracy, porywał robotni
ków bezpartyjnych, którzy 
wspólnie z członkami ,partii po
konywali wszystkie trudności, 
jakie piętrzyły się przed zakła
dem. Towarzysze nasi, członko
kie partii byli zawsze pierwc;zy 
mi inicjatorami podejmowania 
zobowiązań pociągając za sobą 
całą załogę. Dzięki aktywnemu 
uczestnictwu członków partii we 
wspólz~w{)dnictwie pracy, rucn 
ten stał się rzeczywiscie ruchem 

o GŁOSZENIE 
Chętni kandydaci na Wieczo

rową Szkołę Inżynierską winni 
składać wszystkie potrzebne d~ 
kumenty na I rok studiów do 
dn,ia 15 marca 1956 r. 
Bliższych szczegółów dotyczą 

cych przyjęcia przyjmuje Dział 
Kadr. 

Termin powyższy jest ostate
czny i nie ulega przesunięciu . 

Dodatkowych zgłoszeń ~rzyj
mować nie będziemy. , 

I MARIAN KRÓL I 
Se~fetafz KZ. PZPR 

O.O.P. walczy nieustannie o 
właściwe wYkorzystanie inicjaty 
wy i wielu cennych uwag i 
wniosków robotników. Dzięki 

masowym w okresie 6-latki, takiej właśnie postawie O.O.P., 
obejmując swym zasięgiem pra- :potrafiły postawić swoje wydzia 
wie całą załogę. lN'e kto inny, ły w rzędzie przodujących, a do 
jak właśnie członkowie partii takich należą w pierwszym rzę
byli pierwszymi propagatorami zie wYdziały: TP-2, TM-1, TG-P 
nowych metod pracy: Zandaro- TP-6, TP-7 i szereg innych. 
wej, Saja, Klaja i innych. Właściwa postawa kierowni-

Nasi inżynierowie i technicy ctwa partyjneg{) i całej organiza 
<>kazują bezpośrednią pomoc r{)- cji par,tyjnej w III i IV kwarta
botnikom w realizacji zobawią- le potrafiła w odpowiednim cza 
zań, w pokonywaniu trudności. sie zażegnać graźbę niewykona-

. . nia planu obniżki kosztów wIa-
Doko~allśmy powaznego kr<:- snych na rok 1955. Zwrócenie ca 

ku w kIerunku ~~orZ?'~tama łej prawie uwagi i skon centro
ukry,tych dotąd. mozliy;osCl na- warne wysiłków organizacji par
szego .zakładu l za1?gl przeĘ>ro- tyjnej na tym właśnie zagadnie
wadz~Jąc k~nferencJę p~tYJno- niu, pozwoliło nam nie tylko 
techniczną I dwie partyJOo-eko- nadrobić zaległości powstałe w 
n?miczne, kt?re ~rdzo wydat- I i II kwartale br., ale i wyko
ru~ przyczym~ s~~ do przed ter- nać roczny plan obniżki w ciągu 
mmowej re~acJI naszeg~ .pla- 11 miesięcy. Stanowi to bardzo 
nu . G-letniego. P{)~raflbśmy poważny sukces całej załogi jak 
~IĆ pracownikom, z~ zakład i kierownictwa partyjno-gospo
I Jego pr?blemy są i w~y być dar czego. 
spraWamI obchodzącymI nas ' , . 
wszys;tkich. WpoiliŚmy w zało- .Koncząc ZWYCIęsko Plan 6-let 
gę poczucie odpowiedzialności nI. załoga naszego zakładu z u1ln? 
za losy swego zakładu i całej go ŚCIą patrzy w przyszłość, której 
spodarki narodowej najbliższe zadania określa ,plan 

- 5-letni. Mając tak ofiarną zało-
. .stikcesy nasze t?-ie byłyby mo- gę i tak zwarty kolektyw ludzi, 
zllwe, bez ustawIcznej codzien- jakim jest nasza organizacja 
nej pracy partyjnej, z ludźmi partyjna, kier{)wnictwo partyjne 
bezpartyjnymi, którym wyjaśnia naszego zakładu, jest przekona
liśmy cele i zadania jakie stały ne, że zadania, jakie stawia I 
na danym etapie przed naszym przed nimi Partia i Rząd w Pla 
zakładem. Kierując się wytycz- nie 5-letnim, bohatersko załoga ; 
nymi II Zjazdu i III Plenum na Waltera wykona przedtermino-
szej partii, wszystkie nasze wo i z honorem. 

18 spraw w C:;49" ro"" - to .. alo 

,Komisja Rozjemcza 
WINNA ROZSZERZYC 
swą działalność 
Omawiając pokrótce działal

ność naszej Komórki Rozjemczej 
w roku 1955, stwierdzić z przy
krością musimy, że była ona 
zbyt szczupła w stosunku do 
swoicl1 zadań. 

Bardzo często się zdarza, że 
pracownicy z róź.nymi sprawami 
s~rnymi, które z mocy przepi
sow prawnych nadają się wyłą
cznie do Komisji Rozjemczej 
zwracają się do innych władz 
lub instytucji. "Dzięki" temu 
przewleka się nieraz załatwienie 
ich słusznych pretensji. 

MARIA TOWAREK z w lldzi4 
lu TP·6, z brygady Ob. Hajdala 
- pracuje fu naszym zakladztt 
od roku 1951. Obecnie pracujt 
na frezarce, wykonując pTze~t 
nie 200 procent normy. 

Z apytu;err,y jak doszło dl 
przedtenrtinowegp wvk01ll1l1ia 
zadań 6-latki, bowiem plan 6·1et 
ni w brygadzie 'W1Iko:nanv l O' 

stal w listopadzie br. 
Odpowiada po prostu_ 
- W codzienne; prlJC1l nie bU 

lo przestoj6w, maszyny się lit 
psuly - zresztą ambicją nasZC 
byla przedterminowa retllizncjc 
powierzanych zadań. Z ludźmi 
ze swojego odcinka pracv zż_' 
lam się, r6wnież i praca da~ 
mi za.dowolenie. - DumM it 
stem, że już w te; chwili pracl ' 
;ę na poczet S-latki. 

ZvczymV jeszcze większvch ,. 
kces6w jak w planie 6-lełniftl. 

-<J()O-

Tow. JAN BOGDAhSKI 
w miesiącu listopadzie 195i r 
wtlkonal plan 6-letni. 

Kiedy rozmawia się z nim 
pomina się, że ma an już 
60 lat. W jego oczach 
jeszcze życia i zapalu. 
ski bieTze cztInny 
wsp6lzaW<ldnictwie. 
zawodzie stolarza 
ponad 30 laL. Ostatnio 
przy wvrobie stołów do maszt 
nv do szycia. W swej pn1C'J z10rl 
ca r6wnież u.wagę na Jako.łć IP 
konania, co jest tym 
ważne, żf! pracuje w 
punkcie przed odbiorem. 

Komplety Orzekające rozpa
trzyłY tylko 18 spraw, w tym 6 
spraw na korzyść pracoWlIlików. 
Sprawy powyższe dotyczyły: pre 
mil, godzin nadliczbowych, nie
formalnego wymówienia warun 
ków płacy itp. 

Aby nasza Komisja Rozjem- ' - Nasze maszvny do 

Niska stosunkowo cyfra - HI 
spraw rozpatrzonych, świadczy 
o niedoceniani.u znaczenia Ko
misji wśród pracowników. 
Świadczy oniedostateczneJ pra 
cy uświadamiającej i propagan
dowej. 
Odbyło się wprawdzie 12 po

gadanek wYgłoszonych przez 
członków Komisji na naradach 
wytwórczych, ale nie było Dty
skawic, gazetek ściennych itd. 
Za rzadko rÓwnież odbywały się 
pogadanki przez radiowęz~ł. 
Dlatego też najbliższym zada
niem Komisji winno być wzmo
żenie propagandy po to, aby każ 
dy pracownik wiedział z jaką 
sprawą ma się udać do łComisji 
Rozjemczej. 

cza sprawniej działała należy idą także za. granicę. Nie 
skompletować jej skład, wsku- my się powstvdzić _ nn'lnU!~()o"'" 
tek odejścia kilku członków Ko_ do mni e - i dlater,w musimy 
m!s~i z Zakładu. Skład Komisji wykonywać jak najlepielj. )I •. 
WIDlen być również zmieniony szą nieść dobrq sławę fl4Iztl 
przez zmniejszenie liczby pra- kraju i naszego zakładu. prac1 
cowników umysłOwych, a ZWła
szcza kiei"owników. Powoływanie 
do Komisji osób, które uczestni
czą w podejmowaniu spornych 
decyzji jest niewłaściwe. 

W dalszym ciągu winno być 
również prowadzone szkolenie 
członków Komisji. W. br. takie 
szkolenie przeprowadzali tow. 
tow. GADZIAŁA iWALAS. 

Prosimy naszych czytelników 
o nadsyłanie zanytań odnośnie 
działalności K<>misji Rozjemczej, 
na które będziemy odpowiadać 
co dwa tygodnie w piątki pod
czas audycji. 

WIECZNY PESYMISTA: 
No dobrze, ale co będziem' 
jutro? ... 

t'fr 

n 

l 
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o spraUJach nalll bliskich (2) 

Ila~it;lu 
Lt!a,uun 

Znaczną operatywność wykll
l.ala nasza Rada Zakładowa je
zeli chodzi o skierowanie na 
wczasy oraz do sanatoriów. Dla 
przykł~U należy podać, że u
zyskano na 'przestrzeni roku 404 
*łerowań na wczasy przy roz
dzielniku na 291 miejsc. Do sana 
toriów otrzymaliśmy 81 miej9C, 
II wysłano 88 pracown~jrów. By 
lo to motliwe tylko dzięki uciąż 
twym i energicznym staraniom 
6e strony Rady Zakładowej. 

- --------
Czgsta ksiątka z8Źa)eA -

W'ltp liwJJm a r gu me n,em 

Dlaczego obiady 
są coraz bardziej 
niesmaczne ? 

Ostatnio wielu pracowników 
nasrego zakładu mówiło nam o 
macznym obniżeniu j"kości po-: 
iiłków w naszym OZR-rze. Zwła 
lI1.cza niesmaczne imałotreśCiWej *' zupy wydawane o godz. 11. 
Także obiady dwudaniowe są 
nie nadzwyczajne. Należy tylko 
wować, że pracownicy nie za
mieszczają SWOich krytycznych 
wag w książce zażaleń, która 

Je&t niemal czysta. Kierownik 
stołówki twiel"dzi natomiast., że 
tlrak uwag w książce zażaleń 
Jest dowodem, że wszystko w 
lltołówce jest w porządku. !Nale
lałoby w stolówce umieścić du 
aymi literami napis: - "Książ
ka zażaleń znajduje się u kie
rownika stołówki", jak to bywa 
w szanujących się Zakładach 
d astronomicznych. 

Złośliwi twierdzą, że kierow
nlk stołówki nie wyglądałby tak I 
dobrze po takich zupach. To jest 

. cie zan.. Ale swoją dr~ ł 
« ayt.uacja na odcinku popra
Ył7 jakości wydawanych posił
ków winna się w 1956 roku bez 
względu polepszyć. 

Y! taki ch zelówkRch 

~ugo nie pochodzi 

Brakoroby 
z punktu szewskiego 
a cenzurowanym 
Brakoroby są nie tylko w sto 

łówce OZR-u. Pracownicy skar
q si~ również na szewski punkt 
usługowy. 

. Niedawno przyszedł do Redak 
t ~. ANTONISTACHO~CZ 
e Działu NK i pokazał nam ze
lóWki, które po kilku dniach zu 
Pełnie "rozeszły się". Skóra była 
tak rzadka, że jak wyszedł na 
7.abłocony chodnik - z zelówek 
lO taty strzępy. _ opowiadał 

aro kol. Stachowicz. 
lGerownictwo OZR-u winno 

w 1riE:kszym stopniu zadbać o 
to, aby usługi wykooywane 
Jlr'Eez podległe punkty były bez-

altowe. Na to nas chyba stać 
" llPewno. 
Najwyższy czas skończyć już 

,. Partactwem. 
(D) 

SEWERYN BANASIK 
DYR. ADM.-BYTOWY. 

Najbardziej drastycznym pro 
biernem bytowym pracowników 
naszego zakładu jest w dalszym 
ciągu brak dostatecznej ilości 
mieszkań. Posiadamy w tej chwi 
II około 1400 wniosków pracow
niczych i otrzymywana pula 
mieszkaniowa z nowego budow 
nictwa nie mOże zaspokoić wszy 
stkich bolączek. Jednakże czy 
n : się wszystko, aby przyjść z 
pomocą pracownikom. 

I tak na przestrzeni 11 miesię 
cy przydzielono 96 rodzinom 
mieszkania w nowych blokach 
lub w mieście, 20 pracownikom 
wskutek interwencji zakładu 
zapewniono mieszkanie z przy-
dz;ału PMRN. Interwenio-
wano w blisko 200 roż-
nych sprawach mieszkanio-
wo - remontowych. Odnowiono 
za sumę zł 35.000 ponad 30 mie
szkań pracowniczych, przepro
wadzono konserwację budyn
ków, oraz k pitalny remont łaź 
ni. Uzyskano zapewnienie ze 
strony władz zwierzchnich 
zwiększenia puli mieszkaniowej 
na 1956 r. około 75%_ 

Wyremontowany, odświeżony 
i przyozdobiony Dom Kultury 
stwarza coraz lepsze warunki 
dla rozwoju życia kulturalnego. 
Powstał w bieżącym roku zes
pół pieśni i tańca, utworzono 
zespół mandolinistów. Za sumę 
zł - 50.000 - uzyskaną z fun
duszu zakładowego zaku-

Ankieta - Konkur s 

piono stroje dla zespołów i u
zupełniono sprzęt muzyczny. 

R ada Zakładowa zdaje sobie 
sprawę, że rozwój życia kulJtu
ralnego w naszym zakładzie nie ~ I :-:--~ -;:- • : ~_. P-: __ 

jest jeszcze dostateczny to t~ w I 
zamierzeniach swych posiada G ' 
poważne prace organizacyjne, i rozny 
celem zapewnienia należytego I d k 
rozkwitu życia kulturalno-oś- e szcz Ił 
wiatowego. I o 

. 6wni . m- Czy lubicie, kiedy spadaj, 
. N lezałoby r ez wspo wam niespodziewanie na czołe 

meć o prac:y naszego. ~ZR-u, i nos kropelk~ wody 
który .Vi ubIegł~c~ mIeSIącach Odpowiecie, że nie. A gdy za
znacznIe popraWIł Ja~ość swych miast wody kapała by np. oli
~sług na r~ecz załogI, rozsze~a wa, to na pewno otrząsnęliby 
ląC ich zaSięg przez uruchomI e ście się ze wstrętem. 
nie punktu remontowo - malar- Toteż należy współczuć i po_ 
ski ego. Chociaż OZR, w przecI- dziwiać cierpliwość pracowni
wieństwie do lat ubiegłych, pra ków biura TP-8. Spadające krop 
cuje poniżej planowanYCh strat, le oliwy z sufitu niczym deszcz, 
to jednak wynikI pracy ośrod- są tam zjawiskiem zupełnie nor
ka rolnego ni!! są zadowalające malnym, i co ciekawsze - u pra 
i przed kierownictwem OZR stoi oowników tego wydziału można 
poważne zadanie uzdrowienia zauważyć, co kilka minut,chara
tego odcinka swojej gospodarki. kterystyczny ruch ręką wyra-

Nie sposób w krótkim artyku żając~ wytarcie zaoliwione~o 
I .. ć ół o wszyst c70ła l nosa. Podobno zachowuJIl 
~ omoWi szczeg ow .. . - siE: oni w ten sam sposób rów

kICh momentów, które Wlązą SI~ ł nież w domu, co oczywiście nie 
~ popr~wą bytu m~szej zało~l, pozostaje bez wpływu na tzw. 
ledn~e z wymienlon~ch m?z- ,,harmonię rodzinną",. Bo n:e
na WYC1ągnąĆ wnio~:k, ze .w ble- czywiście, nazwanie męża waria_ 
żącym roku zrobilIsmy leszcze tern nie jest chyba komplemen
Je,den Z?aczn~ ~ok na?~ód. tern. 
~I~ łudzImy ~Ię,. ze zrobIliśmy Ponieważ oliwa pozostaje tak
J~ wszystko I, ~e ustr~eg~śmy że na rozgrzanych kaloryflerach 
SIę bł~6w, zanIedb~ń l n~edo- _ dochodzi jeszcze jedna przy
pat.rzen,. je,dn' k będzlerI?-Y. SIę sta jemność: systematyczne wę<1ze
rali robIĆ Ich coraz mnIeJ, a pra oie żywych ludzi (na szczęŚCIe 
cę w kierunku po~rawy warun· w temperaturze pokojowej). Ale 
ków bytowo - sOCJalnych coraz na tym nie kończą się bynaj
bardziej oasiłać. mniej ,,przyjemności" pracowni 

ków TP-8_ W powietrnu bowiem 
wisi jeszcze jedna niespodzian
ka, od której na pewno wszy-
stkim przeszedłby zimny dresz-

Co Chciałbym widzieć U K It ? czyk. Chodzi mianowicie o ... su-
W omu U ury. l f!t. Je~t on tak I?rzesiąkni~o/ .0-: 

liwą, ze wcześnIej czy pozrue) 
Redakcja "Zycia Z"łogi" wspóI 

nie z Zarządem Zakładowym 
ZMP i Radą Zakładową ogła
sza "Konkurs-Anhletę" pt. "Co 
chciałbym widzieć w zakłado
wym Domu Kultury". 

W ankiecie może wiąć udział 
każdy pracownik. Należy opi~ać 
co - Waszym zdaniem - Win
no być w Domu Kultury, (o,. 
fihny wieczorki itp.). Słowem, 
jak s~bie wyobrażacie jego pra
CE: oraz wi eczory spędzane tam 
przez młodzież. 

Uwaga... przeciwnik ścina.:: 
jest jednak bez zarzutu. Nic 
:żllna województwa - Tadomska. 

O Dom1J. Kultury pisać może- spadnie na głowy pracowni
de na kartce papieru, którą po kom. Gdyby sam sufit - byłoby 
zapisaniu włozycie do KOperty 1 p6ł biedy. Najłatwiej kilku poka 
przyślecie na adres: Redakcja I leczonych szkłem... Rzecz jad-
"Zycie Załogi" - Konkurs-An- nak w tym, że na suficie, ldóry 
kieta. Na kartce winno być jest jednocześnie podłogą innego 
umieszczone czvtplne n>łZ~ISKO wydziału stoją maszyny. W ra
i imię, oraz wydział. Anontmów zie więc wyprdku pracownicy 
rozpatrywać nie będziemy. . . biura są przekonani, że rozmo-

Za n jtraIniejsze WYPOWIedzI wa z ... aniołkami w zaświatach 
przewidziane są cenne nagrody, w sprawie wiecznego etatu była 
oraz książki. by nieunikniona. 

Zaznaczamy, że ostate~ny: W tym miejscu muszę jednak 
termin składanil WYPOWIedzI rozczarować pracowników biura 
upływa z dniem l lutego 1956 r. TP-8. Według naszej ostatniej 

rozmowy z Anielskim Działem 
do Przenoszenia w Zaświaty -
odczuwa się również i tam prze-
rost etatów. 

Warto wobec tego zapytać: cóż 
sobie BHP myśli , do jasnej 
aureoli .. 

(ho) 
P.s. . . 

Mówimy jednak powaznte. 
Wymieniona sprawa jest dobrze 
znana Działowi BHP. Jednak do 
tej pory nie zrobiono nic, aby 
poprawić warunki pracy praoow 
nikom biura wyd.ziału TP-8. A 
tak dalej być nie może. 
"''M'M,"~''~ 

Naprzód 
do nowych 

Jak widzimll na zdjęciu "blok" zwncięstw I 
dziwnego, tak gra czołowa dTu- O 

,,stal". MNMIł.~"""" 
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Uwaga, 
Od dmia dzisiejszego wprawa 

d.zamy do naszej gazety stalą 
rubrykę, w której podaw 'ć bę
dziemy wyczyny chuliganów i 
p ijaków z naszego zakładu. 

Pierwszeństwo przypadło 
t rzem panom, ktÓTych tmz.ona 
zaczynają się od litery J . 

JERZY DURLI K z wydziału 
TG-7, to cZłowif!k, który kocha 
wódkę i kob iety. Szkoda tyLko, 
że ma dość dziwny zwyczaj icn I 
p aznawania. Wł 1Ś1lie "dzięki" te 
mu otrzymał m:esiąc pracy po
prawczej. 

JAN STĘPiEfl z wydziału 
TP-7 równie'ż zainkasował je
den m-c pracy poprawczej. W 
stanie pijanym (w godzinę po 
pracy) awanturował się, oraz z 
wagonu us;lowa.ł stworzyć ubi
kację. 

I wreszcie "rodzynek" dzisiej
szej rubrykt - pan JOZEF 
OKOLUS również z wydziału 
TP-7. Będąc·w stanie kompLet-

. nego zamroczenia a co za tym 
idzie w stanie wyraznie zmęczo 
nego wpadł na geniaLny pomY$ł 
zatrzymywania samor.hodów. 
Pan OkoLus położył się na jezd
nI' uczek.ując s-m-nrh.ndu za
s-nąl. Samochody istotnie zatrzy 
mllwały się, a szoferzy, obudziw 

••••• ••• •• ••••••••••••• 

Pralunik ... 
żyCZ!} (1) 

Z okazji Nowego Roku praw
nik ,.nie radzi", lecz prze.syła 
czytelnikom następujące życze· 

nia, 

1. Wypicia takiej ilości wódki, 
k'óra by nie p :}trafiła zaprowa
dzić do ... Kolegium Orzekające
go. 

2. Nie otrzymywania tytułów 
egzekucyjnych nakazujących za 
kładowi potrącanie pracowni
kom kwot pieniężnych z racji .. 
alimentów. 

3. Wszystkim , .ciet p:ącym" na 
nieodpowiedl1ie mieszkania otrzy 
mania w r. 1956 komfortowegu 
pomieszczerua. 

4. Częstszego zwracania się do 
prawnika po porady i nie wcno· 
dzenia w kolizję z wszelkimi 
przepisami ... 

5. Otrzymania w r. 1956 więk 
szych up:sażeń i... wszelkiej po
myŚlnn~M. 

pija k , - Chllligan! Ci pm " · w < zę <ł zif" ... 

CO 10 b t;dzi e? ... 
szy pa.na Olcolusa, prositi go o 
opuszczenie ",iezbllt fortunn'W 
wybranego miejsca spoczynku. 
Nasz ;,bohater" o tym nawet 
nie chciał słyszeć. Awwnturował 
się i wykrzykiwał. To niespodzie 

• 

t 

c 

-

3 

wane zakłócenie ruchu publicz
nego wyjaśniła dopiero milicja. 
Okolus otrzymał m-c pracy po
prawczej. Szczerze mówiąc W1/
miar, stanowczo za mały. 

(veil-vet) 

= 

-

I~a osiedlu 
br ak" o świetle 

Nie J::ędzie to bynajmniej ty· 
tul. Nasza notatka nie odnoSI 
się do "Dziadów" M1Ckkwlcza 
lecz do ciemności panujących w 
Radomiu przy ul. Planty ul. Gen 
Waltera i innych. Na temat bra 
ku oświetlenia tych ulic pisało 
już "Słowo Ludu", ale jak dotąd 
bez skutku. palej naszą kolonię 
na Plant ch zalegają "ciemno 
ści egipskie" wymarzone dla WJ 
czynów chuligańskich, któr 
wolą gdy jest ciemniej. 

Pytamy więc ktl) wreszcie rOi 

jąśni zmr~ki na naszym kijku, 
tysięcznym osied·u. 'Nie n 'leiy 
bowiem do przy~"mności potyka 
nie się w ciemno<::ciach i cho~e-
nie po omacku -:x>dczas dłUgIch 
zimowych wieczorów. 

• 
l 'fo oUJO 

Aineryk.ańskie towarzystwo 

I 
Coca-Cola zamówiło ostatnio , 
Niemczech 10.000 zeg rkó 1< ~ ku 
kulką, która zamiast SW~Je:!o 
nieroodnego "kuku'! obWlesz-

I qać ma gOdziny okrzykIem 
"coca-coca". Zamówien:e 2osl~-

I lo przyjęte, a producenci łamIą 
I sobie obecnie głowę jak nuuczyt 
:1 kukułkę dolarowej śpiewki. 

-c00-
• W brytyjskiej kolonii aIryk~ 

skiej Uganda żyje spora mOle)' 
szość hinduska, w której p;ze
wagę mają kobiety. 

Sprytni pośrednicy sproWIr 
dzali ·więc za pewną opłatą młO
dych Hindusów z Indii na mę
żów. Władze angielskie ogr~l
czyły "imp:)l':t" mężów, porlle-' 
waż ustalono, że "kupowa y' 
ich rodziny dla dwunastoletn;cb 
nawet dziewcząt. 

- - 00-
Mr. J. Fred Muggs ("FredZiD 

HUMOR ... i NAGR OBKI 
Mordka") znany szympans -
gwiazdor telewizji aml!ryltan' 
s10ej po dwóch latach skończY' 
,,karierę artystyczną". Fr~lo 
wyrósł już na dużą małpę I Jesl 

za mało potulny. by dać so~ą 
kierować przed kamerą teleWi' 
zyjną, gdzie do jego zadań ns' 
leżało komentowanie" pociesz 
nymi ~inami słów speakera 

- Jestem zrozpaczony, mój 
Azorek zginął. 

- Daj ogwszenie do gazety. 
- lNie pomoże. On nie umie 

czytać ... 
-000-

- Wiesz, jednak Jadzia jest 
zdecydowaną blondynką. 

- O tak, przypominam sobie 
nawet dokładnie, kiedy się na 
to zdecydowała. 

- 00 0-

SEKRET ARKA : - Towar:;:y
szu woźny, zanieście tec2kę pa
nu dyrektorowi ... 

NAGROBEK PERSONALNI· 
KA : Nie mógł dłużej zyc na 
świecie. Odkrył "haczyk" w SW<lj 
ankiecie. 

--{)I)C>- "Gw:azdora", który przynióSI 
NAGROBEK DEMAGOGA: swym właścicielom niezłą for~ 
Tutaj jest grób demagoga. tunkę. zastąpiła 9 mie~ięcznll 

Przechodniu, stań i znów slo- s7ympan_ica Phoebe ("F€bclll 
gan... (Kazimierz Nowak , Bobo"). 
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Mądry (dla siebie) piesek ' naszego łowczego ..• 
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